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Jan Kołodziej — wiertacz z Pafawag-u — 
Plan 6-letni wykonał 22 marca br. 

liście do Prezydenta RP, w którym mel- 
duje o wykonania swoich zadań Pianu 


OBO Bati 


Realizując 
zobowiązania 

robotnicy usprawniają 
metody pracy 


WARSZAWA — Załogi | zes 
poły, realizujące zobowiązania 
dla uczczenia 60 rocznicy uro- 
dzin Prezydenta | Święta 1 Ma 
Ja, nieustannie dążą do. dalsze- 
go usprawnienia swej pracy. 

Budowniczowie kombinatu 
Nowa Huta odnoszą poważne 
sukcesy dzięki wczesnemu opra 
„cowaniu tygodniowych planów 
pracy i zapoznaniu z nimi bry- 
gad i zespołów. Klub racjonali- 
zatoró. z Żarowskich Zakładów 
Materiałów Ogniotrwałych tak 
zainteresował całą załogę zagąd 
nieniami usprawnienia pracy, 
że mógł już w 70 proc. wyko- 
nać swe zobowiązania. 

Inżynierowie, technicy 1 robot 
nicy, zatrudnieni przy produkcji 
maszyn dla górnictwa, nie tylko . 
przekraczają normy, ale udosko 
nalają produkowane przez  sie- 
bie maszyny. 

Załoga PGR Księginice w liś- 
cie do Prezydenta szczegółowo 
opisuje, jakimi metodami uzy: 
ka wyższą wydajność z ha i 
szybszy przyrost wagi żywca. 

W całym kraju tętnią maszy- 
ny, obsługiwane coraz spraw- 
niej przez polskiego robotnika, 
technika -i inżyniera, ożywio- 
nych jedną myślą: jak w pełni 
i przedterminowo wykonać zobo 
wiązania, 


Triumf narodu budującego komunizm 


spożywcze. 
Uchwała stwierdza: 
W związku z sukcesami, 


1952 r. nowej — piątej z kolei 
nych na artykuły spożywcze po! 
Rada Ministrów ZSRR i KC 
WKP(b) postanowiły: 
J żyć z dniem 1 kwietnia 
1952 r. państwowe ceny deta- 
liczne artykułów spożywczych jak 
następuje: 


CHLEB, MĄKA I MAKARON 


chleb żytni — 
chleb z mąki 


1%: proc. 
chleb pytlowy — o 15 proc. 
Chleb z mąki pszennej luksusowej, 

inne pieczywo — 


12 proc, 
jszenno-razowej — 0 


» 15 proc. 
żytnia — o 12 proc. 
jszenno-razowa — © 1X proe. 
ytnia pytlowana przesiewana — 


maka paednca lu pn t inne ga- 
tunki mąki — o 

makarony rónych gatunków — © 
15 proc. 

drożdże — o % proc. 


KASZA, RYŻ, STRĄCZKOWE I 
KONCENTRATY SPOŻYWCZE 


manha, kasza perłowa 1 owslana — 
o 9 proe. 

Kasza jaglana, kasza gryczāna, ryż, sa- 
go oraz inne kasze 1 strączkowe — o 


15 proc, 
koncentraty spożywcze — o 10 proc. 
krochmal — o 15 proc, 


ZBOŻE I PASZA 


żyto — 6 12 pi 
pszenica, opie Ie Rosiak 1 inne zbo- 
ła — o 15 pi 
«by, makuchy, gruta, 
tresciwych, _ slano 
15 proc. 


MIĘSO I PRZETWORY MIĘSNE 


mieszanki 
stom; 


wołowina, baranina, wieprzowina, ku- 
ry, kiełbasa, parówki, serdelki i inne 
me — o 15 proc, 
gęsi I indyczki — o 26 proc. 
konserwy mięsne 1 mięsno-warzy wne 
— o 20 proc. 


TŁUSZCZE, SER I PRODUKTY 
MLECZNE 


masto Aopletnkówa = — 0 15 proc. 

słonina — o 20 prot 

mleko, produkty mleczne 1 konserwy 
mleczne — o 10 proc, 

ser radziecki, Rai 
ski 1 inne sery — 

sery produkcji lokalnej — o 16 proc. 

thiszcz roślinny — o 29 proc. 

olej z orzeszków ziemnych 1 
kostny — o 30 proc. 

margaryna — o 15 proe. 

sosy majonezowe — o 30 proc. 


holender- 


olej 


Oddawna przygotowywali wojnę bakteriologiczną 


Oświadczenie podoficera USA 


potwierdza bestialstwo amerykańskich agresorów 


PEKIN. — Centralna koreańska a 
gencja telegraficzna opublikowała 
oświadczenie podoficera amerykań- 
sliego, który dostał się do niewoli, 
potwierdzające fakt stosowania przez 
interwentów amerykańskich broni 
bakteriologicznej przeciwko naro- 
dowi koreańskiemu. 


Podoficer ten, nazwiskiem Bou- 
hats, dostał się do niewoli 18 mar- 
ca br. 


— w. lutym — oświadczył Bouhats 
— szef naszej kompanii Bilan po- 
informował nas, że wojska amery- 
kańskie ostrzeliwują pozycje Armii 
Ludowej specjalnymi pociskami ba- 
kteriologicznymi i pokazał numer 
dziennika „Star and Stripes" z dnia 
8 lutego. 


“Dziennik ten pisał, że wojska a- 
merykańskie złamały opór ochotni- 
ków chińskich przy pomocy 500 spe 
cjalnych pocisków  bskteriologicz- 
nych i że 65 pułk amerykański o- 
siągnął poważne sukcesy w stoso- 
waniu broni bakteriologicznej. 


Następnie podoficer amerykański 

oświadczył, że żołnierze oglądali 
specjalny film, poświęcony broni 
bakteriologicznej. 


Oświadczenie Bouhatsa — stwler- 
dza centralna koreańska agencja te 
legraficzna — pozwala wyciągnąć 
wniosek, że imperialiści amerykań- 
scy już od dawna przygotowali się 
do użycia broni bakteriologicznej. 


fkarżoysky 


Komitetu Centralnego 


osłągniętymi w roku 1851 w dziedzinie 
produkcji przemysłowej i rolniczej, oraz w związku ze wzrostem wy- 
dainości pracy i obniżeniem kosztów własnych 

dziecki i KC WKP(b) uznały za możliwe dokonanie z dniem 1 kwietnia 


produkcji, rząd ra- 


zniżki państwowych cen detalicz- 
echnego spożycia. 
lody — o 15 proc. 
Jajka — o 15 proc, 


CUKIER, WYROBY CUKIERNI- 
CZE I TOWARY KOLONIALNE 


cukier — kryształ f rafinada — o 10 


proc. 
cukierki zawijane, nadziewane, czeko- 
lada i inne wyroby cukiernicze — o 


l nie zawijane — o 15 
herbatniki, wafle, keksy, torty, ciast- 
ka, pierniki, sucharki I inne wyroby cu- 
kiernicze z maki — o 12 proc, 
konfitury, dżem | galarety — © 10 proc. 
witaminy — o 19 proc, 
herbata naturalna — o 20 p 
kawa prawdziwa 1 kakao = 0 18 proc. 


proe, 


kawowe — o 10 proc. 
sól — o 30 proi 
esencja octowa © 15 proc, 
OWOCE $ 
jabłka, gruszki 1 winogrona — a 
m proc, 


owoce 1 jagody mrożone 
owoce suszone í orzechy 


KONSERWY WARZYWNE I O- 
WOCOWE 


koncentraty, spożywcze — © 10 proc. 

konserwy owocowe: kompoty, pure 
tpuere) I pasta, marynaty warzywne, pa- 
sta pomidorowa, pure (nuere) pomido- 
rowe, sosy owocowe i pomidorowe — o 
10_ proc. 

Soki naturalne: winogronowy, Jabłecz: 
ny, śliwkowy 1 pomidorowy — 6 20 proc. 


owa zniżka cen w ZSRR 


Uchwała Rady Ministrów i KC WKP(b) przynosi dalszą 
poprawę byłu masom pracującym Zw. Radzieckiego 


MOSKWA. — Jak podaje agencja TASS, w Moskwie ogłoszona 
została uchwała Rady Ministrów ZSRR i 
WKP(b) o nowej zniżce państwowych cen detalicznych na artykuły 


2 zniżyć odpowiednio ceny w 
restauracjach, stołówkach i 
innych zakładach zbiorowego ży- 
wienia. 

z dniem 1 kwietnia 1952 r. 

obniżyć ceny detaliczne ksią- 
żek, w tym również podręczników, 
przeciętnie o 18 proc. 


z dniem 1 kwietnia 1952 r. 
obniżyć również opłaty za po- 
koje w hotelach — przeciętnie o 15 


proc. 


SOFIA. — Rozgłośnia Wolnej Gre 

cji podaje, że w niedzielę o świcie 
zamordowani zostali przez siepaczy 
monarcho - faszystowskich Beloian- 
nis i trzej inni bojownicy o wolność 
1 demokrację. Rząd ateński dopuścił 
się nikczemnej zbrodni z rozkazu 
ambasady Stanów Zjednoczonych, 
wbrew protestom światowej opinii 
publicznej. 
Z rąk katów zginęli: Nikos Belo- 
imnis, jeden z czołowych bojowni- 
ków. greckiej klasy robotniczej oraz 
jego towarzysze: Nikolas Kalume- 
nos, robotnik, Ilias Argiriadis, rol- 
nik i Dimitros Batsis, prawnik. 

Wiadomość o zamordowaniu bo- 
haterskich synów narodu greckiego 
rozeszła się lotem błyskawicy po ca 
łej Grecji i po wszystkich krajach 
świata. 


Delegacj 


a polska 


wyjechaśa do |do 


Przemysłowcy, kupcy i spółdzielcy będą radzili nad 
rozwojem międzynarodowej wymiany gospodarczej 


WARSZAWA. —  Międzynarodo- 
wa konferencja gospodarcza w Mo- 
skwie rozpoczyna swoje obrady w 
dniu 3 kwietnia br. 


Wodniu 31 marca w- godzinach 


rannych wyjechała z Warszawy do 
; Moskwy polska delegacja na między 
narodową konferencję gospodarczą 
w składzie, jaki już został ogłoszo- 
ny w prasie polskiej w dniu 26 


Obrady biura 


Światowej Rady 
Pokoju trwają 


OSLO. Na posiedzeniu biura Świa: 
wej Rady Pokoju dnia 30 marca toczyła 
Się, dalsza dyskusja nad referatami wi- 
ceprzewodniczącego rady Kuo Mo-żo I 
przedstawiciela koreańskiego komitetu 


obrony pokoju Li Gi-ena w sprawie 
wojny. bakteriologiczne). 
w sprawie tej przemawiśli prof. Le- 


Opol’ Infeld (Polska). Paletta (Włochy). 
Gilbert de Chambrun (Francja), Jan Mu 
(Czechosłowacja), Izabela 
Biume (Belgia), Barr (USA), Gabrlei 
d'Arboussier (Czarna Afryka), Ila, Eren- 
burg (ZSRR). 

Na tym zakończono 
wyższej sprawie. 

W sprawie remilitaryzacji Niemiec za- 
chodnich przemawiał Yves Farge (Fran- 
cja). Następnie zabierali głos: Blume 
(Belgia) i przybyły właśnie na sesję 
przedstawiciel niemieckiego komitetu bo 
lowników o pokój Wiemann. 

Sprawą remilitaryzacji Japonii refero- 
wał Mao Dun (Chiny), po czym prze- 
mawiali Joliot-Curie 1 Kuo Mo-żo, 

O zagadnieniu suwerenności narodowej 
mówił Lombardi, 

W poniedziałek obradowały komisje 


biura. Następnie omówione zostana zgło 
szone rezolucję, 


dyskusję w po- 


marca na czele z zastępcą prze- 
wodniczącego polskiej delegacji 
Wiktorem Kłosiewiczem, przewodni 
czącym CRZZ. 

MOSKWA. — Do Moskwy przy- 
jeżdżają liczne delegacje na między 
narodową konferencję gospodarczą. 

Przybywające delegacje witali 
przedstawiciele komisji przygoto- 
wawczej międzynarodowej konfe- 
rencji gospodarczej. 

BRUKSELA. Na konferencję 
rńoskiewską uda się z ramienia bel- 
gijskich kół gospodarczych baron 
Allard oraz przemysłowiec z bran- 
ży włókienniczej, Laurent. 

PARYŻ. — Dnia 31 marca udała 
się drogą lotniczą do Moskwy dal- 
sza grupa członków delegacji frau- 
cuskiej na konferencję gospodarczą. 

LONDYN. — Z Wielkiej Brytanii 
uda się na konferencję gospodarczą 
do Moskwy delegacja złożona z 30 
osób. 


Truman 
nie będzie kandydował 
na prezydenła USA 


WASZYNGTON. Jak donosi agencja 
United Press, prezydent Truman oświad 
czył oficjalnie, iż nie będzie się ublegał 
o ponowny wybór, na stanowisko prezy- 
denta USA. 3 

'ybory — jak wiadomo — mają się 
odbyć w listopadzie 1952 roku. 


y 


KOTONIARZE PRZEKRACZAJĄ 
ZOBOWIĄZANIA 


otoniarze z Zakł. Przemysłu 

Pończoszniczego im. Jurczaka 
realizują i przekraczają zobowiąza 
nia podjęte na cześć urodzin Pre- 
zydenta Bieruta. 

W oddziale „D“ załoga postano- 
wiła wyprodukować  douatkowo 
1331 par pończoch. Zobowiązanie 
przekroczono, dając 3501 par war- 
tości 32.515 zlotych. Na wyróśnie- 
nie zasługuje Bolesław Łukasz- 
czyk i Stefan Kurowski. Wykonu= 
ją oni dziennie 110 procent normy. 

Pracownicy oddziału „F“ posta- 
nowili dać dodatkowo 604 pary 
pończoch. Wykonali 1547 par, co 
przyniosło ponadplanową produk 
cię wartości 75.629 złotych. Dą suk 
cesu tego w dużej mierze przyj y= 
nita się pełna poświęcenia praca 
kotoniarzy: Władysława Kamińskie 
go, Zygmunta Kłobusa 1 Stanisła= 
wa Łuszczyńskiego. 


W PRZĘDZALNI ZPW IM | 
REYMONTA ; 

WY zs” pracownicy  przędzalni 
ZPW im. Reymonta zobowiązali 

sie na cześć urodzin Prezydenta 
Bieruta podnieść jakość i ilość 
swej produkcji o 1,5 procent. Obeo 
nie nie tylko realizują swe zobo- 
wiązania, ale wielu z nich znacz- 
nie je przekracza. Przodują: Hono 
rata Wieczorek, Maria Majchrzak 
i Marta Łagiewczyk. 


Potworna zbrodnia 


dokonana z rozkazu USA przez faszystów greckich 
wstrząsnęła światową opinią publiczną 


Nowa zbrodnia katów narodu gre 
ckiego, dokonana z rozkazu okupan 
tów amerykańskich, wstrząsnęła 
światową opinią publiczną. 


Depesza KC PZPR 


Komitet Centralny PZPR wysłał 
do sekretarza generalnego KC KP 
BA: depeszę, w której czytamy 

L int 

Mianiebna zbrodnia najmitów amery- 
hańskich podżegarzy wojennych — od 
słaniająca nie tylko ich słabość, ale 1 
tchórzostwo — podniesie wysoko fal 
gniewu ludowego we wszystkich. kra- 
Jach śwlata przeriw katom wolności, 
mordercom patriotów, przestępcom 

wojsnnym, zhvúbionym zastovwanieni 
broni bakieriolozicznej w Korel. 

Wraz z Wami Jesteśmy najrłebiej prze 
konani, że solidarność 1 sojusz Wszy” 
stkich pokój miłujących narodów po- 
krzyżują złowieszcze plany amerykań= 
skih podpalaczy świata 

Nirzwycieżona jest sprawa wolności 
1 niepodległości Grecji, fal niez: 
żona fest świeta sprawa pokoju, 
wa calej ludzkości. 

KOMITET CENTRALNY 
POLSKTEJ ZJEDNOCZONEJ 
PARTII ROBOTNICZEJ 


Rezolucja CRZZ 


IX plenum CRZZ obradujące w 
dniu 30 marca br. w Warszawie 


podjęło rezolucję w sprawie be- 
stialskiego mordu na Beloiannisie 1 


towarzyszach. 


W rezolucji tej czytamy m. i 

IX plenum CRZZ wstrząśnięte wii 
mością o zamordowaniu z rozkazu im- 
perialistów amerykańskich przez rząd 
monarcho-faszystowski bohatera walki 0 
wolność Grecji — Nikosa Belolannisa 1 
jego trzech towarzyszy, przesyła grec- 
kiej Klasie robotniczej wyrazy swego 
współczucia i pełnej solidarności. 

W obliczu tei' nowej zbiodni imperi 
lizmu amerykańskiego, która jest wi 
zwaniem 
miłujących pokój 1 wolność, polska 
klasa robotnicza. jeszcze bardziej wzmo- 
że swoje wysiłki nad wzmocnieniem 
swej ludowej ojczyzny, ogniwa świato+ 
wego obozu pokoju, któremu przewodzi 
nieżwyciężony Związek Radziecki. 


pras 


Oświadczenie 
Biura Politycznego 
KP Grecji 

SOFIA. Bułgarska agencja telegrafice 
a powołując. się na rozgłośnię „Wolna 
|'. podaje oświadczenie Biura Po 
nego KC Greckiej Parti Komunie 
stycznej w sprawie zamordowania przez 
monarcho-faszystów Nikosa Beloiannisa 
i jego towarzyszy, 

Oświadczenie podkreśla, że zarządza« 
jąc stracenie Beloiann'sa Amerykanie 
zadali cios koalicji rzadowej, aby wy- 
wołać jej rozkład | utorować drogę do 
dyktatury Papagosa. 

„39 marca — stwierdza Biuro Politycz 
ne KC Greckiej Partii Komunistycznej 
— przestało bić płomienne serce wielkie 
zo bojownika narodu greckiego i miłu= 
acel pokój ludzkości. 

Poświęcił on wszystkie swe siły I swo 
je życie walce o wyzwolenie Grecji, o 
zwycięstwo demokracji i socjalizmu na 
całym świecie, 


LONDYN. — Agencja Reutera 
donosi z Aten, że w poniedziałęk 
at się do dymisji minister 


współpracy ekonomicznej Kartalis, 
jeden z członków partii „Epek“, na 
znak protestu "przeciwko dokonanej 
w niedzielę egzekucji Beloiannisa 
i trzech jego arzyszy, „= 


STR. 2. 


| W służbie partii i narodu 
E an a ka 


Ja zdjęciu: Prezydent RP Bolesław 
w 1%7 roku, Obok marszałek Sejmu 


Nieprzerwanym potokiem płyną 
Hsty do Belwederu. Pisane ręką ro- 
botnika czy uczonego, chłopa czy 
artysty, gospodyni wiejskiej czy 
studenta ZMP-owca wyrażają róż- 
nymi słowami te same uczucia mi- 
$ości i przywiązania dla Przewod- 
niczącego PZPR, bliskiego sercu każ 
dego Polaka — dla Bolesława Bie- 
ruta, Ludzie pracy i nauki widzą 
o Nim swdjego przyjaciela, opte- 
kuna, nauczyciela. Dzielą się z Nim 
swoimi troskami i radościami, do- 
noszą Mu o swoich trudnościach i 
sukcesach, 

Dla milionowych mas tudu pol- 
skiego Bolesław Bierut — wybitny 
działacz KPP, jeden z czołowych 
organizatorów PPR, twórca Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej — 
jest uosobieniem najpiękniejszych 
rewolucyjnych tradycji polskiego 
ruchu robotniczego, symbolem wy- 
bitnego rewolucjonisty, nieprzejed- 
nanego i bezkompromisowego wo- 
bec wroga klasowego, bezgranicz= 
nie oddanego idei socjalizmu, wier- 
nego nauce Lenina i Stalina. 


nierozłącznie związane z życiem t 
walką wyzwoleńczą klasy robotni- 
czej t jej partii, W okresie dyktatu- 
ry sanacyjnej kieruje on jako czo- 
łowy działacz KPP walkami dq- 
browskiego, śląskiego, łódzkiego 
proletariatu, W czasie okupacji hi- 
tlerowskiej Bolesław Bierut, jako 
jeden z przywódców PPR organizu- 
je narodowy front walki z najeźdź- 
cą faszystowskim pod hegemonią 
klasy robotniczej. Po wyzwoleniu 
Bolesław Bierut wytycza kierunek 
budowy państwowości ludowej, u= 
czy partię mobilizować masy pra- 
cujące do walki z faszystowskim 
podziemiem, z  mikołajczukowską 
afgenturą o gospodarcze odrodzenie 


Całe życie Bolesława Bieruta jest4 


rej 


Bierut 


iene ne w Sejmie w 


W Kowalski. 
CAF — tot. Baranowski 


ustroju demokracji ludowej. 

Bolesław Bierut prowadzi nie- 
złomnie partię i naród po drodze 
budownietwa socjalistycznego, uczy 
masy ludowe, że wykonać pomyśl- 
nie Plan 6-lefni można tylko w 
twardej, nieubłaganej walee klaso- 
wej, że wymaga ona napięcia sił, 
ofiarności i wytrwałości w prze- 
zwyciężaniu trudności budownictwa. 

Ale mobilizując naród polski do 
walki o wykonanie historycznych 
zadań naszej Sześciolatki, Bolesław 
Bierut wskazuje jednocześnie, że 
chodzi nie tylko o cyfrowe wskaź- 
niki planu, nie tylko o samo wyko- 
nanie planów produkcyjnych, ale 
również o pogłębienie politycznej 
świadomości klasy robotniczej. Cho 
dzi o to, żeby robotnicy i chłopi 
zdawali sobie w pełni sprawę, że 
ich wysiłek jest realnym wkładem 
do walki o umocnienie potęgi oj- 
czyzny, o udaremnienie zbrodnicze- 
go spisku amerykańsko-adenaue- 
rowskich podźegaczy wojennych i 
utrwalenie pokoju. 


Aby partia mogła skutecznie u- 
świadamłać | wychowywać masy, 
must ona być z nimi jak najściślej 
związana. Dlatego też Bolesław 
Bierut wskazuje stale na koniecz- 
ność zacieśnienia więzi z masami 
bezpartyjnymi, wnikania w ich po- 
trzeby 1 bolączki. 


Ta nierozerwalna łączność partii 
z masami ludowymi znajduje wyraz 
w zwycięskim realizowaniu pro- 
gramu partii, jakim jest na o= 
becnym etapie Plan 6-ietui. Pięk- 
nym świadectwem więzi klasy ro- 
botniczej 4 całego narodu ze swoją 
partią i jej przewodniczącym jest 
fala listów i zobowiązań produk- 
cyjnych na cześć ukochanego przy- 
wódcy partii i narodu, Prezydenta 
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Przybycie 
delegacji polskiej 
do Berlina 


BERLIN — W związku z miesią- 
cem przyjaźni * niemiecko-polskiej, 
przybyła do Berlina ll-osobowa de- 
legącja polska z dyrektorem insty- 
tutu badań literackich, prof. Stefa- 
nem Żółkiewskim na czele. 

Delęgację powitali ną dworcu ber 
lińskim szef polskiej misji dyploma 
tycznej w NRD — amb. Jan Izydor 
czyk, attache prasowy i kulturalny 
polskiej misji dyplomatycznej w 
NRD oraz sekretarz generalny nie- 
mieckiego towarzystwa krzewienia 
pokojowych } dobrosąsiedzkich sto- 
sunków z Polską — Karl Wioch. 

. . » 


BERLIN — W związku z pozpo- 
czynającym się miesiącem przyjażni 
niemiecko - polskiej, niemiecka pra 
sa demokratyczna zamieszcza licz- 
ne artykuły, poświęcone Polsce Lu 
dowej i przyjaznym stosunkom mię. 
dzy narodami niemieckim i pol- 
skim. 
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Dalsza meldun 


Ze wszystkich stron województwa 
łódzkiego nadchodzą nadal meldun- 
ki o zobowiązaniach, jakie podję- 
ła wieś dla uczczenia 60 rocznicy 
urodzin Prezydenta Bieruta, Chło- 
pi czynem dokumentują swe przy- 
wiązanie i miłość do Pierwszego 
Obywatela Polski Ludowej. W li- 
stach do Prezydenta Bieruta całe 
gromady i poszczególni chłopi po- 
stanawiają poiepszyć plony, zago- 
spodarować odiogi i powiększyć ho- 
lowię zwierząt. 
$ w Auta: Poleck, pow. skiers 
niewicki, odbyła się kilka dni temy 
uroczyste zebranie, na którym pod- 
jeto szereg zobowiązań, M. in. gro- 
mada wspólnymi siłami zasadzi 
8 ha lasu i oczyści rowy meliora- 
[iow na przestrzeni trzech kilome- 


trów. 


Z VI zjazdu delegatów 1PP-R 


Wzrasta ilość członków 


oraz aktywność poszczególnych kół Towarzystwa 


W niedzielę, 30 bm. odbył się w 
Łodzi VI Zjazd delegatów okręgu 
łódzkiego TPP-R. Na zjeździe obec- 
ni byli m. in, przedstawiciele orga- 
nizacji politycznych i społecznych, 
oraz przodownicy pracy. 

Łódzki okręg TPP-R może posz- 
czycić się znacznymi osiągnięciami 
w werbowaniu nowych członków, 
organizowaniu kursów języka ro- 
syjskiego oraz popularyzacji osiąg- 
nięć Związku Radzieckiego. 


Dnia 31 marca 1952 r, zmarł 
Towarzysz 


Stanisław Marszałek 


przewodniezący Odd 
włókaiarzy w Zgi 
jEkowy, 


Zgierzu. 

w Zmarłym tracimy oddanego 
bojownika sprawie pokoju 1 szcze- 
rego towarzysza pracy. 

Pogrzeb odbędzie się dnia 2. TV. 
br., o godz. 16.30, z sail Związków 
Zawodowych w Zgierzu przy Ul. 
17 Stycznia 17, 


Zarząd Główny 
związku Zawodowego Włókniarzy, 
$ oddział 


W 1951 roku do Towarzystwa Przy 
jaźni Polsko - Radzieckiej wstąpiło 
21.939 osób. W szkołach liczba człon 
ków Towarzystwa w województwie 
łódzkim wzrosła w tym okresie o 
64.139 uczniów, 


W ubiegłym roku zorganizowano 
ponad 28 tysięcy odczytów. Prócz 
tego w Miesiącu pogłębiania przy- 
jaźni polsko - radzieckiej wygłoszo 
no 26 tysięcy pogadanek. 


W grudniu czynnych było na tere 
nie województwa łódzkiego 370 kur- 
sów języka rosyjskiego, obecnie u- 
ruchomiono sto nowych kursów. 


W czasie dyskusji szeroko oma- 
wiano pracę TPP-R w dziedzinie 
popularyzacji przodującej techniki 
radzieckiej. Dyskutanci przytaczali 
przykłady kiedy praca, dzięki wpro 
wadzeniu metod radzieckich, daje 
lepsze rezultaty. 


Na zjeżdzie wybrano nowe właz 
dze okręgu TPP-R. Na zakończenie 
zjazdu zebrani uchwali tekst de- 


Swą miłość i przywiązanie do Prezydenta Bieruta 


dokumentują chłopi czynem 


ki o podejmowaniu zobowiązań 
we wsiach woj. łódzkiego 


Członkinie koła gospodyń wiej- 
skich w BAR, pow. łaski, zo- 
bowiązały się zwiększyć produkcję 
mleka w stosunku do roku ubiegłe- 
go oraz hodować więcej bydła, W 
tym też celu gromada przekształci 
do 15 maja 11 hektarów odłogów 
na wzorowo prowadzone łąki i pa- 
stwiska. 

Z wielkim entuzjazmem przystą- 
pili do wykonania swego zobowią- 
zania mieszkańcy gromady Jeruzal, 
w pow. skierniewickim, Zwożą oni 
swoimi wozami cegły, przeznaczone 
pa budową szkoły, 


Podobne zobowiązanie podjęli 
chłopi w gromadzie Dąbkowice 
Dolne, pow. Łowicz, aj 


konania z nadwyżką miesięcznych 
planów kontraktacji, zwiozą oni 
150 metrów sześciennych żwiru 
przeznaczonego do robót przy bu- 
dowie szkoły, 

W powiecie rawsko-mazowieckim 
chłopi z gromady Lipie zwiększą 
plony w roślinach kłosowych 0 
1 kwintal z hektara oraz odstawią 
ponad plan 19 sztuk trzody ae 
nej, (r) 


Dziewiarze 
i odzieżowcy 
wykonali 
plan kwartalny 


W dalszym ciągu napływają mel- 
dunki o wykonaniu planów na I 
kwartał br. przez poszczególne za= 
kłady i centralne zarządy przemy= 
słowe. 

M. jn, duży sukces odniosły Cen- 
tralny Zarząd Przemysłu Dziewia 
skiego i Centralny Zarząd Przemy 
słu Odzieżowego, które wykonały 
już w pełni plan kwartalny. 


BENA 


P. K: Nieznejomością przepisów 
prawnych nikt nie może się tłuma= 
czyć. Konduktor nr 287 postąpił 
słusznie, żądając dodatkowej opłaty 
za bagaż ważący 100 kg. Nie należy 
konduktorowi utrudniać jego cięż- 
kiej i odpowiedzialnej służby, tym 


kraju, o umocnienie i utrwalenie 


Bolesława Bieruta. 


Kiedy Janana przetłumaczyła słowa 
pułkownika, burmistrz zbladł jeszcze bar- 
dziej i przerywanym głosem dopytywać 
się zaczął, o jaki szczegół chodzi pulkow= 
nikowi. 

— Proszę powiedzieć — rzekł Miller 
obojętnie — że chodzi mi o fakt, króry 
zakomunikował wczoraj kapitanowi. 

Burmistrz milczał i usiłował uchwycić 
wzrok Millera, lecz pułkownik przyglądał 
się z zainteresowaniem jakiejś plamce na 
suficie. Był zdecydowany nie oszczędzać 
tego człowieka, Chciał zmusić ministrów 
do szczerej wypowiedzi kosztem kompro- 
mitacji donosiciela. 

Po długiej chwili milczenia burmistrz 
rzekł z determinacją w głosie: 

— Panowie ministrowie niewątpliwie 
pamiętają, kto otrzymał na przechowanie 
inne dokumenty, ponieważ byli obecni 
przy moiej rozmowie na ten temat z pre- 
zydentem. 

Ministrowie siedzieli milcząc, jak gdy- 
by nie nie słyszeli. 

Amerykanin zapytał, co sądzą o wypo- 
wiedziach burmistrza, czy może już teraz 
przypomnieli sobie okoliczności, o których 
ten wspomniał. Wreszcie siwowłosy mini- 
ster zabrał głos, Mówił okrągłymi i zawi- 
łymi zdaniami. Tak, istotnie przypomina- 
ją sobie. Byli obecni przy przekazaniu pa- 
pierów, ale nie wiedzieli, że treść ich do- 


tyczy tajnych układów pomiędzy Stana- 
mi Zjednoczonymi a Koreą Południową. 
— Miss Janana, proszę zapytać pana 
ministra, komu personalnie powierzono 
resztę dokumentów — zwrócił się do Ja- 
nany Miller. 
Minister niespokojnym wzrokiem spoj- 


rzał na swoich kolegów i wymienił nazwi- | j 


sko szefa tajnej policji w Seulu. 

Pułkownik podziękował burmistrzowi i 
pożegnał go wylewnie. Gdy burmistrz wy- 
chodząc skłonił się ministrom, ci ostatni 
zaledwie skineli głowami, 

Miller usiadł znowu za biurkiem i w 
dłuższym oświadczeniu wyłuszczył swoim 
gościom, jaką wagę przywiązują Stany 
Zjednoczone do treści tych dokumentów. 
Zakończył stwierdzeniem, że generałowi 
Mac Arthurowi zależy na wiadomości, czy 
dokumenty są obecnie zabezpieczone., On 
zatem pragnałby zobaczyć je osobiście, 
aby uspokoić generała. Z chwilą, kiedy. 
Mac Arthur przybędzie do Seulu, posta- 
nowi wspólnie z prezydentem Li Syn Ma- 
nem, gdzie dokumenty te mają być zło 
żone, aby zapewnić im jak największe 
bezpieczeństwo. Pułkownik przerwał i po- 
prosił Jananę o napełnienie kieliszków 
whisky, krórą wypito wznosząc toasty za 
zdrowie Trumana, Mac Arthura i Li Syn 
Mana. 

W końcu ministrowie złożyli przyrze- 


pesz do Generalissimusa Stalina, | pard: 
iej, że zgodnie z obowiązujący= 

cy Mł Prezydenta Bieruta oraz Kim Ir- | mi pe 
pozy, w Sh przepisami, za bagaż trzeba pła- 


czenie, że natychmiast po przybyciu pre- 
zydenta do stolicy, co ma nastąpić za pa- 
rę dni, papiery zostaną wydobyte z ukry- 
cia i okazane pułkownikowi. Zwrócili się 
następnie z prośb,, aby Amerykanie ze 


szczególną surowością postępowali z ludź | k, 


mi, którzy pomagają „bandytom komuni- 
stycznym”. 

Przy pożegnaniu pułkownik dodał jesz- 
cze, że takie lub inne ustosunkowanie się 
do obywateli koreańskich zależy od rzą- 
du koreańskiego. 

Natychmiast po wyjściu gości Miller 
kazał sprowadzić kapitana Kir Sena. 

— Pewnie teraz — myślała Janana — 
każe mu aresztować i wybadać szefa taj- 
nej policji, No, ale ten już dawno nie ży- 


je. 

Kir Sen był dokładnie poinformowany 
o losie, jaki spotkał jego kolegę po fachu 
i CAŁ powiadomił o tym pułkow- 
nika. 

— Tak, to jest niewątpliwy pech, že 
popelnił on samobójstwo — mówił Kir 
Sen, stwierdzając z satysfakcją, że wiado- 

łmość ta sprawiła Millerowi zawód. 

— Mimo to mam nadzieję podać wkrót 
ce panu pułkownikowi miejsce ukrycia do 
kumentów. 

— Czy ma pan zamiar urządzić seans 
spirytystyczny? — przerwał z irytacją w 
głosie Miller. 

Kir Sen wyjaśnił spokojnie, że samo- 
bójca nie zabrał swej tajemnicy do grobu. 
ale musiał ją komuś powierzyć. Jest. on 
zdania, że jedyną osobą, która coś może 
o tej sprawie wiedzieć, jest żona zmarłe- 
go. Działo się to bowiem w czasie, gdy sto 
lica znajdowała się w rękach wojsk pół 
nocno - koreańskich. 

— To zupełnie prawdopodobne — za- 

|uważył Miller, 


. — Postaram się zdobyć od jego żony, 
interesująceenas wiadomości, 

„ — Tak, lecz ona mogła powiedzieć to 
już wcześniej ministrom, i dokumenty zo- 
stały w międzyczasie usunięte ze schow- 
a 
= Być może, że ta pani podzieliła się z 
nimi posiadanymi wiadomościami, ale nie 
sądzę, aby dokumenty zabrano z kryjówe 
ki. która była tak pewnym zabezpiecze 
niem. U 

— Kapitanie, do jutra musimy wiedzieć 
o wszystkim. Proszę pamiętać, że uzyska- 
nie tej wiadomości będzie dowodem pań- 
skiej wierności dla rządu USA, 

Gdy Kir Sen zjawił się później w sekre 
tariacie, Janana na próżno starała się wy- 
czytać cośkolwiek z jego nieprzeniknionej 
twaczy, 


CAPITOL CLUB 


Zdecydowali się na zjedzenie kolacji we 
francuskiej restauracji. Isgro uważał wpra 
wdzie, że mogliby na kolację pójść bez- 
pośrednio do Capitol Clubu, lecz chciał się 
napić dobrego gronowego wina, którego 
w Capitolu nie podawano. 

Janana zauważyła, że sierżant włożył 
na ten wieczór pabardinowy mundur i ob- 
ficie wypomadówał włosy brylantyną. 

Dziewczyna wołałaby wykręcić się od 
dzisiejszego „wyjścia” pod byle pretek- 
stem, gdyż pragnęła jak najszybciej prze 
kazać Kimowi treść rozmowy pułkownie 
ka z ministrami. Doszła jednak do wnios-. 
ku, że nadszedł właściwy moment, aby 
poprosić Billa o pomoc w ulokowaniu Ki: 
ma w dowództwie amerykańskim jaka je” 
dnego ze służących. Mogłaby podać go 7a 
m!odego ogrodnika Ericssonów, Należało 
wykorzystać każdą okazję, aby umożliwić 
Kimowi dostęp do wielkiego gmachu FBI, 
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Od dziś możemy kupować 


ubrania i płaszcze na raty 


Przy zakupie wpłaca się 25 proc. ceny 


Kupienie płaszcza czy ubrania po 
łączone jest zawsze z poważniej- 
szym wydatkiem. Toteż niejednokro 
tnie wysuwaliśmy propozycję, aby 
wprowadzić w sklepach konfekcyj 
nych sprzedaż odzieży tzw. ciężkiej 
na raty, 


Dania mięsne 
w restauracjach i stołówkach 


'W związku z trudnościami jakie 
powstały na rynku mięsnym, w u- 
biegłym roku wprowadzony został 
system bonów mięsno-tłuszczowych. 
Miało to na celu zagwarantowanie 
zaopatrzenia ludności pracującej w 
dwa podstawowe artykuły spożywcze 
— mięso i tłuszcz. 


W celu umożliwienia jeszcze bar- 
<ziej racjonalnego rozdziału istnieją 
cej puli mięsnej, przede wszystkim 
wśród ludzi pracy i ich rodzin, Z 
dniem 1 kwietnia br. w zakładach 
gastronomicznych dania mięsne „bę 
dą wydawane po otrzymaniu odpo- 
wiedniej ilości bonów mięsnych. Ma 
to na celu zmniejszenie ilości mięsa 
konsumowanego poza _ normalnym 
rozdziałem bonowym. Dzięki temu 
możńa będzie zwiększyć pulę prze- 
znaczoną na zaopatrzenie bonowe. 


W restauracjach i barach obok dań 
wydawanych na bony mięsne, któ- 
rych cena pozostaje niezmieniona; 
można będzie otrzymać również po 
trawy mięsne bez bonów, jednakże 
cena ich będzie o kilkadziesiąt pro 
cent wyższa. Podobnie bez bonów 
sprzedawane będą wyroby mięsne 
w kolejowych zakładach gastrono- 
micznych, oraz w restauracji „Ma 
linowej" w Łodzi. Oczywiście cena 
tych dań będzie również wyższa. 
Również i dania z drobiu sprzeda- 
mwane będą bez bonów. 


A teraz — jak ta sprawa będzie 
wyglądała w stołówkach zamknię- 
tych. Stołówki będą otrzymywały w 
dalszym ciągu ze specjalnej puli 
1,10 kg mięsa miesięcznie na osobę. 
Jest to ilość wystarczająca dla spo 
rządzenia _ posiłków jednoporcyj- 
nych. Osoby, które zechcą korzystać 
z tego rodzaju obiadów nie będą od 
dawały żadnych bonów. Ci jednak, 
którzy będą chcieli jadać w stołów 
ce obiady, dwudaniowe, będą musie 
H oddawać bony na kilogram mięsa 
miesięcznie. 


Ponieważ w stołówkach akade- 
miekich będą wyłącznie obiady skła 
dające się z dwóch, dań, wszyscy 
studenci korzystający ze stołówek 
będą oddawali wymaganą ilość bo- 
nów. (i) 


Krośniewice dowiodły 
że można hodować 


także bażanty 


Bażant jest ptakiem dzikim, trud- 
nym do hodowli. Mięso bażancie 
jest jednak smaczne i ma wiele od 
żywczych składników. Próbuje się 
więc u nas hodować bażanty w re- 
zerwatach. 


Taką hodowlę bażantów prowadzi 
„Last w okolicach Krośniewic. w 
Okresie wiosennym, kiedy ptaki 
znoszą jaja, chwyta się bażanty do 
tzw. wolier. Następnie ptaki zosta- 
ją wypuszczone do lasu-rezerwatu, 
a jaja rozsyła się do wylęgarni w 
różnych, punktach województwa. 


W roku bieżącym Krośniewice 
dostarczyły ponad tysiąc sztuk jaj 
bażancich. (z) 


Wszyscy inwalidzi 
mają możność 


zdobycia zawodu 


Celem umożliwienia inwalidom 
zdobycia zawodu Ministerstwo Pra- 
cy i Opieki Społecznej organizuje 
kursy kształcenia zawodowego w 
różnych dziedzinach. _ 

W zależności do rodzaju kalectwa 
inwalidzi będą mogli kształcić się 
na kursach księgowości, obsługi 
central telefonicznych, tokarstwa, 
malarzy i kontrolerów warsztato- 
"wych (brakarzy), 

Warunkiem przyjęcia na jeden z 
kursów, które w Łodzi rozpoczną 
się w drugim kwartale br., jest u- 
kończenie przynajmniej 5 klas szko- 
ły podstawowej oraz wiek od 16 do 
40 lat. 

Podania o przyjęcie na kurs na- 
leży skłądać w wydziałach pracy i 
opieki społecznej rad narodowych, 


Uwagi te zostały uwzględnione. 
Centrala Odzieżowa, Miejski Handel 
Detaliczny, Powszechna Spółdziel- 
nia Spożywców i Zw. Samopomocy 
Chłopskiej rozpoczynają obecnie 
sprzedaż ratalną płaszczy damskich 
i męskich, ubrań i kostiumów. Na 
raty będzie można nabywać jedynie 
artykuły droższe, których cena prze 
kracza 500 zł. 

Sprzedaż konfekcji na raty trwać 
będzie tymczasem, od pierwszego 
od ostatniego dnia kwietnia, a więc 
tylko miesiąc. Prowadzić ją będą 
specjalnie wytypowane sklepy, za- 
opatrzone w pełny asortyment odzie 
ży. Na miejscu będą również’ praso 
wacze i krawcy, dokonujący popra- 
wek na życzenie klienta. 

Takich sklepów sprzedających 0- 
dzież na raty będzie w Łodzi dwa- 
dzieścia. Część z nich już dziś, w 
dniu 1 kwietnia przystępuje do 
sprzedaży ratalnej, resztą w. następ 
nych dniach, 

Od dziś czynne są sklepy: przy 
ul. Piotrkowskiej 288, Piotrkow- 
skiej 317, Nowomiejskiej 3, Ogrodn- 
wej 4, Kościelnej 6, Piotrkowskiej 
118, Więckowskiego 14, Nawrot 25, 
Zgierskiej 31-33, Piotrkowskiej 40 
i przy Placu Barlickiego 2. 

Na terenie województwa sprzeda 
wać będą odzież na raty dwa skle 
py w Kutnie, dwa w Radomsku, 
trzy w Tomaszowie. trzy w Piotrka 
wie, dwa w Pabianicach, dwa w 
Zduńskiej Woli i dwa w Skiernie- 
wfeach. ć 

Warunki, na jakich kupować bę- 
dziemy odzież na raty, podobne są 
do przyjętych przy kupnie mebli 
czy radia. Przy zakupie potrzebne 
jest zaświadczenie zakładu pracy o- 
kreślające okres zatrudnienia i wy 
sokość zarobku. Kupujący musi 
wpłacić od razu pierwszą ratę, wy 
noszącą 25 proc. ceny zakupu. Resz 
tę można rozłożyć na 5 rat. 

Dla lepszej orientacji klientów. 
każdy sklep urządzi odpowiednio 
wystawę, na której wywiesi się ob- 
jaśnienia o warunkach kupna" na 
raty. ©) 
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Na marginesie narady aktywu gospodarczego . 


Zmiany w handlu uspołecznionym 


mają doprowadzić do polepszenia stylu pracy i pod- 
niesienia jakości sprzedawanych artykułów 


Dość wiele już się mówiło na te- 
mat błędów i braków, popełnianych 
w roku ubiegłym przez łódzkie 
placówki handlowe. A jest to spra- 
wa ważna. 

Od pracy central handlowych 1 
sklepów MHD, PSS czy PDT, zale- 
ży dobre zaopatrzenie ludności w 
artykuły masowego użytku, zależy 


Nagrody pieniężne 
i dyplomy uznania 

dia dozorców 

i komitetów domowych 
Rozpoczęła się akcja sanitarna 


Aura spłatała w tym roku nie- 
zwykłego figla. W przedostatnim 
dniu marca spadł gęsty śnieg, Po- 
kryte białym całunem pola, podwó 
rza i ulice miast — to w kwietniu 
widok doprawdy niezwykły. 

-Zasiewom Śnieg nie zaszkodzi, w 
mieście sprawia wiele klopotu. Tym 
bardziej, że rozpoczęła się dzisiaj 
akcja sanitarno - porządkowa, a 
jak tu mówić o należytej czystoś- 
ci i porządku, gdy ulice i podwó- 
rza zalegają jeszcze masy śniegu? 

Poza tym na wielu | podwórzaci, 
w klatkach schodowych, przed do- 
mami, na placach, leżą sterty śmie- 
ci, Oczywiście muszą one zniknąć 
tak samo, jak śnieg z ulic, Ażeby 
zaś znikły jak najszybciej, postano 
wiono tegoroczną akcję sanitarno- 
porządkową rozpocząć atrakcyjną 
innowacją. 

Na miasto wyruszyły rano ekipy 
z dozorów sanitarnych, które skon 
trolują ogólny stan czystości ulic, 
podwórz, placów i domów. Za uchy 
bienia nakładane będą kary, nato- 
miast dozorcom 1 komitetom domo 
wym wyróżnionym za czystość po- 
sesji wręczane będą doraźne w cią- 
gu dnia dzisiejszego nagrody od 30 
do 150 złotych oraz dyplomy uzna- 
nia. ©) 


Z groszy zebrały się miliony 


Na odbudowę stolicy 


każdy łodzianin ofiarował w ub. roku po 9 zł. 


W ubiegłą niedzielę w sali Filhar 
monii Łódzkiej odbyło się zebranie 
aktywistów Społecznego Funduszu 
Odbudowy Warszawy. 

Sprawozdanie z działalności Ko- 
mitetu złożył ob. Andrzejak. Stwier 
dził on, że akcja zbiórkowa ma w 
Łodzi charakter masowy. Przekro- 
czyliśmy w ubiegłym roku plan 
zbiórki o półtora miliona zł. Każdy 
mieszkaniec Łodzi złożył w ciągu 
roku 1951 na odbudowę Warszawy 
przeciętnie 9 zł. 

Na pierwszy plan w zbiórce wysu 
nęły się zakłady: ZPB im. Dubois, 
ZPB im. Marchlewskiego, ZPB im. 
1 Dywizji Kościuszkowskiej i ZPB 
im. Stalina. 


Są jednak zakłady, gdzie akcja 
zbiórki prowadzona była niewłaści- 
wie i w rezultacie dała słabe wyni 
ki. Np. ZPB im. Dzierżyńskiego. W 
roku 1950 zbiórka dała tam poważ 
ne rezultaty, lecz już w 1951 r. na 
skutek jej zaniedbania zebrano tam 
zaledwie 521 zł. Podobnie było w 


SZABERSKI: — Nareszcie, wto- 
rek! Jeszcze wszyscy w domu śpią, 
będę mógł spokojnie przeciągnąć 
szlauch... A potem podłączę go do 
Beczki i wyjdę na miasto, To ci bę- 
dzię kawał, Iii, hi, hit... 


ZPB im. Harnama, gdzie w roku 
1950 zebrano 909 zł, a w 1951 bar- 
dzo niską sumę. 

W ożywionej dyskusji, jaka wy- 
wiązała się po sprawozdaniu, przed 
stawiciele zakładów pracy zobowią 
zywali się do rozszerzenia akcji 
zbiórkowej. 

Ob. Czerwiński — przedstawiciel 
Naczelnej Rady Odbudowy Stolicy 
w swym przemówieniu przekazał 
gorące pozdrm enia dla społeczeń 
stwa robotniczej Łodzi, której Sto- 
lica nasza zawdzięcza 4,2 procent 
funduszu na odbudowę. 

Zebrani wybrali nowy_ Komitet 
Odbudowy Warszawy. Zamykając 
obrady przewodniczący Prezydium 
Rady Narodowej m. Łodzi, ob. Mi- 
nor powiedział m. in.: 

— Pracując nad odbudową War- 
szawy pracujemy nad umocnieniem 
dobrobytu całej Polski, całego naro 
du polskiego, który stojąc w szere- 
gu wielomilionowych mas walczą- 
cych o pokój,, buduje swą piękną, 
socjalistyczną Ojczyznę. (gor). 


Dziś prima aprilis, 
nikomu nie robi głu- 
piech kawałów, jak kiedyś... 
ZABERSKI: — Dzień dobry, Do 
kąd? 
WACEK: — Do domu... 


także polepszenie jakości różnego 
rodzaju artykułów z konfekcji i ga- 
lanterii. Od dobrej organizacji i 
odpowiedniego stylu pracy zależy 
skuteczne pokonywanie trudności 
na rynku spożywczym, 

Zdać sobie sprawę z popełnionych 
błędów, to pierwszy krok do ich 
usunięcia. Ten krok już zrobiono. 

Obecnie chodzi o to, by podnieść 
pracę placówek handlowych do po- 
ziomu, jaki powinien cechować han- 
del uspoleczniony Łodzi. 

Przede wszystkim więc rozpoczy- 
na się bezwzelędną walkę z mau- 
kami i beztroskim często stosun- 
kiem do sprawy kosztów własnych. 
Odpowiedzialność personelu sklepo- 
wego za manka będzie zwiększona, 
za każdym razem będą wyciągane 
surowe konsekwencje. 

Poza tym cały wysiłek i uwagę 
skupia się na zwiększeniu opera- 
tywności. Sklepy i centrale han: 
dlowe muszą doskonale orientować 
się w potrzebach rynku. Muszą 
slarać się o lepsze zaopatrzenie ze 
żródeł zdecentralizowanych, to zna- 
czy z placówek spółdzielczych. Do- 
tychczas bowiem mnóstwo braków 
na rynku spowodowane było nie- 
dbałością, obojętnością i niechęcią 
do szukania źródeł nowych artyku- 
łów. Jedynie PSS-Wschód i PSS- 
Zachód wykazały w roku ubiegłym 
dużo inicjatywy w tej dziedzinie, 
robiąc w spółdzielniach zakupy róż 
nych artykułów, poszukiwanych 
przez ludność, a brakujących w 
handlu. Zakupy te osiągały nawet 
12 proc, ogólnej puli, 

A sprawa jakości? Zasadniczym 
błędem, który spowodował nagro- 
madzenie się remanentów w Cen- 
trali Odzieżowej, Centrali Tekstyl- 
nej i innych placówkach, było to, że 
handel nie wpływał na polepszenie 
jakości towarów. Obecnie trzeba 
skończyć z przyjmowaniem złej 
produkcji przez centrale handlowe 
Osi, tych towarów w de- 


u. 

Godnym podkreślenia jest krok 
Centrali Odzicżowej, która wprowa- 
dza do wszystkich swych maga: 
nów wojewódzkich specjalnych 
karzy. Będą oni przeglądali nadsy- 
łane artykuły, odrzucając bez- 
względnie rzeczy źle wyprodukowa- 
ne, które przedostały się przez kon- 
trolę zakładów produkcyjnych. 

Wiąże się z tym szereg zmian w 
organizacji zaopatrzenia sklepów. 
Szczególną uwagę zwróci się na 
wprowadzenie do handlu możliwie 
wielu artykułów: wysokiego gatun- 
ku. Łódzki PDT np. wyeliminuje 
sporą ilość towarów, które jakoś- 
ciowo nie zadawalają wymagań 
konsumentów. W PDT muszą być 
tylko artykuły dobrej jakości. 

Równocześnie powstają trzy 
pierwsze sklepy MHD, sprzedające 
najwyższe gatunki artykułów spo- 
żywczych, specjalnie artykułów ko- 


| 


| 


| 
| 


lonialnych i-delikatesów. Sklepy te 


Od dziś 


płacimy razem 
za gaz i elektryczność 


Przypominamy, że od dnia dzisiej 
szego, tj. 1 kwietnia br. należności 
za zużycie gazu i energii elektrycz 
nej będziemy płacić jednocześnie. 

Innowacja ta zaoszczędzi wiele 
trudu inkasentom, a również będzie 
udogodnieniem dla odbiorców. 

(8) 


WICEX: — Panie Szaberski, pa- 
nie Szaberski Przed chwilą byliś 
my w domu. Uff.. Woda zalewa pa 
Ledwo mogliśmy 


Nie nabierzecie 
mnie: dziś prima április, 


będą miały wzorową organizację i 
obsługą. 

Krokiem do podniesienia jakości 
artykułów spożywczych będzie rów= 
nież utworzenie w najbliższych 
dniach Miejskiego Handlu Mięsem, 
Taka centralizacja sprzedaży i pro- 
dukcji wędlin i mięsa pozwoli na 
doskonalszą kontrolę, na lepsze za- 
opatrzenie. 

W dziedzinie pieczywa zwiększy 
się dbałość o danie konsumentowi 
lepszego 1 bardziej urozmaiconego 
wypieku. |liość drobnego pieczywa 
pszennego wzrośnie w tym roku do 
40 proc. ogólnej puli, Wypadki 
niedbałości w pracy będą bardzo su- 
rowo karane, 

Podobnie traktować się będzie 
sprawę jakości w zakładach zbioro= 
wego żywienia, Potrawy muszą być 
lepsze. Musi ulec poprawia sposób 
gospodarowania artykułami  spo= 
żywczymi. Trzeba zwiększyć na- 
cisk na wykorzystanie | możliwości 
inwestycji dla rozwoju hodowli tu= 
czu przy zakładach gastronomicz= 
nych. A kredyty na ten cel mamy, 

Wszelkiego rodzaja zmiany or- 
ganizacyjne zachodzące w łódzkim 
handlu uspolecznionym, mają na 
celu usprawnienie zaopatrzenia, po- 
prawienie jakości artykułów, wy- 
pełnienie zadań handlu w trzecim 
roku Planu 6-letniego. Aby zada 
nia te wypełniono calkowicie, poy 
trzebny jest wysiłek wszystkieły 
pracowników handlu  uspołecznió+ 
nego. (d) 


Remonty w domach 
wykonywać będą 


spółdzielnie budowlane 


Miejskie Przedsiębiorstwo Re- 
montowo - Budowlane nie może 
wykonać wszystkich zamówień na 
remonty, a prywatni rzemieślnicy 
wykonywali te prace często niedba- 
le, pobierając jednocześnie nadmier= 
ne opłaty. 

Toteż Związek Branżowy Budo- 
wlanych Spółdzielni Pracy zajął się 
obecnie tą sprawą. Postanowiono, 
że spółdzielnie budowłane będą wy- 
konywały na zamówienia właścicie= 
li domów wszelkie remonty po ce- 
nach urzędowych. (u) 


(Rz 


Zapomniana wieś 


Drogi Redaktorze! 
Dlaczego w jednej wst prąd do- 
prowadza się do 30 domów, a o 14 


innych zapomniano, pomimo, że 
składkę na ten cel zebrano od 
wszystkich gospodarzy? Tak się 


dzieje w naszej wsi — Warszewice, 
gm. Niesułków, pow, brzeziński. W 
1940 r. wszyscy gospodarze wypłacili 
po 300 zł, na rzecz elektryfikacji. 
W początkach 1951 r. zelektryfiko= 
wano część wsi od nr 1—30, a resz 


simy o interwencję, aby świat 
ło zabhysło w całej wsi, żeby tu nie 
było uprzywilejowanych i pokrzyw 
dzonych. 

Chłopi ze wsi Warszewice, 


| 


(podpisy), 
Zarząd Gm. „Samopomocy 
Chłopskiej” w Wurszewicach, 


SZANERSKI: — 0, rety! Obręcze 
popękały na beczce i cała woda roz 
lala się po pokoju. A tak się cieszy 
łem, że kawal się udal. 

„WICEK: — Kto pod kim dołki ko 
pie, sam w nie wpada! 
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Sportowcy Łodzi 
składają ofiarę 

na zakup szczepionek 

dla bohaterskiej Korei 


Z inicjatywy Koła Sportowego 
Spójnia Nr 248 odbyły się w Łodź 
pierwsze zawody sportowców, do- 
chód z których przeznaczono na po- 
moc dla zwalczania skutków ame- 
rykańskich ataków bakteriologicz- 
nych w Korei. 

Rozegrano mecz siatkówki męs- 
kiej z drużyną koła przy Centrali 
Tekstylnej. Spotkanie pięciosetowe 
wygrali siatkarze C, T, w stosunku 
3:2. Z imprezy tej uzyskano dochód 
w sumie zł 1.355 gr 75 i przekaza- 
no go na zakup szczepionek tak ko- 
niecznych do zwalczania wywoła- 
nych przez Amerykanów epidemii 
chorób zakaźnych. 

Koło Sportowe Spójnia Nr. 248 
wzywa wszystkie łódzkie koła spor- 
towe do organizowania podobnych 
imprez i przyjścia w ten sposób z 
porca ofiarom agresji amerykań- 
skiej. 


Pięściarze łódzcy 


doznali porażek 


Reprezentacje pięściarskie woje- 
wództwa łódzkiego (bez pięściarzy 
łódzkich) walczyły w ub. niedzielę 
A na dwu frontach, 
Ped doznając porażek. 
W Pabianicach 
odbył się mecz 
Ślask — Łódź, w 
którym 


a y 


walk na ogół przeciętny, a do cie- 
kawszych należała walka: Brzózka 
— Ponanta II zakończona zwycię- 
stwem Brzózki. 

W Kielcach pięściarze łódzcy do- 
znali druzgocącej porażki. Wynik 


ŚRODA, 2 KWIETNIA 1982 R. 
1330 „Wszechnica Radiowa" — kurs 


13.45 
muz. dla klasy V—VII — Z cyklu, „St 
wni kompozytorzy 1 ich. utwory". 

Ludowa muzyka radziecki 
cert Orkiestry Rozgłośni 

1510 „Wspomnienia robotnicze”. 16. 
ja dla świetlie dziecięcych — 
* „Śladami polskich 
„Wszechnica Radiow 


z cyklu: „Rozwój  spolecze: 
kiego“ (I. 16.20 Program lokalny, 174 
Radiowy kurs języka rosyjskiego dla 
zaawansowanych. 18.00 Muzyka dla 


wszystkich. 18.30 jechnica Radio- 


20.00 Koncert 
Krakowskiej PR. 
21,30 „Mówimy 

2145 Audycja 


Orkiestry Rozgłośni 
20.40 „Szlakiem walk". 
o projekcie Konstytucji”. 


e —_ obrazek 
y. „30 Muzyka taneczna. 23. 
Rosyjska muzyka operowa. 


Nocne dyżury aptek 


Dzisiejszej nocy dyżurują w, Łodzi 
apteki: Piotrkowska 95, Armii Czerwo- 
nej 53, Zgierska 63, Plac Wolności 2, 
Nowotki SI, Rzgowska 5l, Gdańska 23 
4 AL Kościuszki 48. 

Dyżur położniczo-ginekologiczny: dziś 
całą dobę dyżuruje szpital im. Curie- 
Skłodowskiej, ul. Curle-Skłodowskiej 15. 


TEATRY 


Nowy — „Pociąg do Marsylii" — 19. 
Wojska Polega — „Trzydzieści srebeni 
ae 


— 1 


Powszechny — „Damy i huzary“ — 19. 
Mały — „Dwa tygodnie w raju” — 1930 
Muzyczny — „Orfeusz w piekle” — 19.16 
Pinokio — „Pieśń Sarmiko" 11.30. Wido- 


wisko zamknięte. 
Opowieść o pięciu bra- 


jeżu zaklętym" — 18. 


KIRA 


BAJKA — Goal — 18, 

BAŁTYK — Miodość 
10.30, 20 

GDYNIA — Program naukowo-ośwlato- 
wy — 17. 10, 19, 20, 2 

MŁODA GWARDIA (dla młodzieży) — 
Ślub z przeszkodami — 16, 18, 

MUZA — Alarm — 10, 20 

POLONIA — Młodość Chopina — 15.30 

20,30. 
PRZEDWIOŚNIE — Bez adresu — 18, 20 
REKORD — Świat się Śmieje — 17.30, 


19.30, 

ROBOTNIK (dla młodz.) — Dubrowski 
— 1, © 

ROMA — Bajka o rybaku 1 rybce — 
18, 


20 
Chopina — 15, 


NEJ 
SOJUSZ (N. Złotno) — Swiniarka i pa- 
stuch — 18.30 
STYLOWY — Załoga — 18, 20 
ŚWIT — Na morskim szlaku — 18, 20 
TATRY — Rodzina Sonnenbrucków — 


16, 18, 20 
WISŁA! — Skrzydlaty dorożkarz — 16, 


18, 20 

WŁÓKNIARZ — Nieczynne z powodu 
remontu 

WOLNOŚĆ — Młodość Chopina — 15.30, 
18, 20 30 

ZACHĘTA — Jak hartowała się stal — 
18, 20 
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Jeszcze nie rozumieją potrzeby szkolenia 


Trenerom łódzkim opadają ręce 


Kto właściwie odpowiada za poziom piłki nożnej: 


G w lipcu w ub. roku pow- 
stała w Łodzi Rada Trenerów 
ogólnie sądzono, że zadaniem _ jej 
będzie troska o przyszłość łódzkie- 
go sportu piłkarskiego i odpowie- 
dzialność za jego poziom. Rada Tre 
nerów zrzeszyła 26 instruktorów, z 
których tyko 6 pracowało w tere- 
nie. 

Wiedząc, że bez instruktorów w 
terenie poziom piłkarstwa nie da się 
podnieść Rada Trenerów zwróciła 
swe wysiłki głównie na możliwość 
angażowania ich przez kluby pro- 
wincjonalne. Tu- 
taj natrufiła jed- 
nak na niespodzie 
wane przeszkody. 
Referując tę spra 
wę, w Łódzkim i 


"Wojewódzkim 
KKF-ach dość 
szybko nabrano przeświadczenia, 
że nic się nie wskóra. Rada Trene 


rów okazała się bezsilna — dla in- 
struktorów nie było pracy. 

Minęło lato skończyły się  roz- 
grywki, i nadszedł sezon zapraw zi 
mowych. Pustki na salach i bezczyn 
ność zawodników zmusiły Radę Tre 
nerów do ponownej interwencji. 

— Właściwie, co my, jako Rada 
"Trenerów, mamy robić? — zanyta- 
no Łódzki i Wojewódzki KKF-y. 

— Rok 1951 — powiedział wtedy 
jeden z trenerów — jest zmarnowa 
ny. Siedzieliśmy z założonymi ręko 
ma i patrzyliśmy na upadel łódzkiej 
piłki nożnej. Jeśli ten stan rzeczy 
będzie nadal tolerowany, odpowie- 
dzialność za losy piłki nożnej musi 
być z nas zdjęta. Zanosi się na taką 
samą bezczynność w roku 1952. 


To było mocno powiedziane. Tre- 
nerzy łódzcy, chcąc jednak coś zdzia 
łać, zobowiązali się odwiedzić 
wszystkie miasta prowincjonalne i 
przeprowadzić poglądowe treningi. 
Byli dwa razy w Rawie Maz. i Kut 
nie, odwiedzili Skierniewice, Sie- 
radz, Radomsko i Wieluń. Nie był 
to zresztą jedyny cel ich wizyty. 
Obserwacja terenu dała smutne wy 
niki: stwierdzono, że żaden z klu- 
bów. a są to przewałnie” żespoły” kiif 
sy wojewódzkiej, nie posiada instruk 
tora. Na naszej prowincji, jak za 
czasów króla Ćwieczka, zimę uważa 
ją za okres odpoczynku, a mecz.... 
za trening! 

Trenerom opadły ręce.. zaczęli 
tracić resztki nadziei. Teraz dowia- 
dują się jeszcze, że szkolenie będą 
prowadziły zrzeszenia i że Komite- 
ty KF w ogóle na' ten cel nie 
posiadają funduszy. Rola Rady Tre- 
nerów staje się trzeciorzędna. 

Minął styczeń, luty i marzec, a 
ilość zatrudnionych trenerów" za- 
miast wzrość, jeszcze się zmniejszy 
ła. Kierownictwa klubów i kół na- 
dal wychodzą z założenia, że trener 


jest w zimie w ogóle niepotrzebny. 
Marną pociechą dla trenerów są 
słowa przewodniczącego ŁKKF, ja- 
kie usłyszeli na jednym z zebrań: 
„Nie martwcie się! Za dużo koszto- 
wało nas wasze szkolenie, żebyście 
byli nie wykorzystani”. 

Ale słowa te nie znajdują jakoś 
zastosowania. Ciekawe, że do łódz- 
kiej Rady Trenerów napływają o- 
ferty z innych województw (Kalisz, 
Inowrocław, Koszalin), z prośbą © 
skierowanie do nich instruktorów. 
Na Śląsku jest na trenerów takie za 
potrzebowanie, że kluby po prostu 
rozchwytują ich. 

Więc w czym tkwi przyczyna 0j 
kanych stosunków łódzkich? Kto od 
powiada za obecny stan rzeczy? 

Sądzić należy, że winne są tutaj 
same zrzeszenia, które swe zaintere 
sowania ograniczają do klubów wy 
czynowych i tylko im przyznają 
subwencje. 

Zdawałoby się, że imponująca 
ilość 61 kół zgłoszonych do rozgry- 
wek powiatowych może świadczyć 
o zainteresowaniu i  umasowieniu 
piłkarstwa, a tym samym o możli- 
wości podniesienia nędznego pozio- 
mu naszej piłki nożnej i wyjścia z 
impasu. Lecz czy taka myśl prz: 
świecała kierownikom sekcji w mo- 
mencie, gdy zgłaszali drużyny? Nie, 
oni-raczej chcieli dać pracownikom 
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pach wycofają drużynę, motywując 
to w ten lub inny sposób. 

Wiemy, że najważniejszymi ele- 
mentami gry piłkarskiej są: techni- 
ka, taktyka i kondycja i że druży- 
ny, które tych elementów nie przy 
swoiły sobie, wypaczają piękno sa- 
mej gry. Jeśli piłkarz nie posiada 
zaprawy zimowej, naraża się, zwła 
szcza na początku sezonu, na różne 
kontuzje jak naderwanie ścięgna, 
nadwyrężenie mięśnia sercowego 
wskutek nadmiernego- wysiłku itp. 
To są przykre skutki braku zapra- 
wy zimowej. W poszczególnych ko- 
łach sportowych zdrowie zawodni- 
ka jest wciąż jeszcze niedoceniane 
i to tak dalece, że gdy trenerzy wy 
razili gotowość bezpłatnego prowa- 
dzenia treningów w kołach nie po 
siadających na ten cel funduszy, do 
dzisiaj nie znaleźli chętnych. 

A więc staje się jasne, że nie w 
braku pieniędzy na szkolenie tkwi 
źródło upadku łódzkiej piłki nożnej. 

Na jednym z ostatnich kursów tre 
nerskich powiedziano słuchaczom 
na wyjezdnem: 

— Kiedy zaczniemy wypuszczać 
w teren nie po 100, a tysiące in- 
struktorów,  podniesiemy piłkar- 
stwo. Piłka nożna potrzebuje ich, bo 
oni są podstawą jej lepszego jutra. 

Możliwe, że ten, kto to mówił, 
miał rację, ale wypowiadając te sło 


pewną rozrywkę i można być pew- | wa na pewno nie miał na myśli o- 
nym, że po dwóch, trzech wystę- | płakanych stosunków łódzkich. 


Włókniarz — Unia (Chorzów) '2:2 


Odmłodzić drużynę! 


Niedzielny mecz wykazał, że Włókniarz ma utalentowany narybek 


Spotkanie ligowej drużyny Włóknia 
rza z drużyną ośrodka szkoleniowego 
Unii (Chorzów) odbyło się w zgoła 
niespodziewanych i trudnych wa- 
runkach, gdyż nad ranem spadł du 
ży śnieg. Wprawdzie pług motoro- 
wy oczyścił boisko, ale teren był 
śliski i graczom trudno było utrzy- 
mać się na nogach. Bardziej zaawan 

=m sowana tech 
nicznie Unia 
lepiej prze- 
zwyciężała te 
trudności i by 
ła na ogół zes 
połem lep- 
szym, ale zdo 
łala uzyskać 
wynik zaledwie remisowy 2:2 do 
pauzy 2:1, n 

Gra była dość żywa i prowadzona 
ciekawie. W drugiej połowie Unia 
miała okres 20 minutowej przewa- 
gi, ale dzielnie broniący się Włók- 
niarz nie za'amał się,  przetrzymał 
ten napór i następnie sam przeszedł 
do ataku. 


Przy stołach tenisowych w Poznaniu 


Kliszowa I H 


einrichówna 


najlepszymi rakietkami ma mistrzostwach Polski 
Dlaczego Spójnia (Tomaszów) nie wysłała swej drużyny 


W Poznaniu zakończyły się mi- 
strzostwa Polski w tenisie stołowym 
kobiet. Tytuł mistrzowski zdobyła 
Kliszowa (Górnik — Świętochło 
ce), która w spotkaniach finało- 
wych nie poniosła żadnej porażki. 
Drugie miejsce zajęła Heinrichów- 
na (Włókniarz — Łódź) przed b. mi- 
strzynią Polski, Dorówną (Unia — 
Kędzierzyn) i Szmitówną (Kielce). 

W mistrzostwach nie brała udzia- 
łu drużyna Spójni (Tomaszów), któ 
ra zdobyła tytuł mistrza woj. łódz- 
kiego. Nieobecność Spójni tomaszow 
skiej jest rażącym przykładem nie 
ściwego podejścia domorosłych 
kierowników do sportu, którzy wy- 
szli z założenia, że skoro drużyna 
nie ma szans na zdobycie mistrzo- 
stwa Polski, niech. siedzi w. domu. 
zkoda was wysyłać — oświad 


ira Pa z Aa 
Pracownicy poszukiwarli 
Trzech majstrów-pi lzalników, kon- 
trolerów na maszyny obręczniaki, dwóch 
majstrów na  wrzeciennice, tkaczki, 
prządki oraz uczennice na tkalnię 1 
przędzalnię zatrudnią natychmiast Za- 
kłady Przemysłu Bawełnianego im. J. 
Marchlewskiego, Łódź, ul. ‘Ogrodowa 17. 
Zgłoszenia osobiste przyjmuje dział 
personalny. 936-K 


czono zmartwionym  zawodniczkom 
— bo i tak nic nie zrobicie. 

To, że mistrzostwa są doskonałą 
szkołą, bez której zawodniczki nie 
poczynią postępów żadnemu z kie- 
rowników Spójni (Tomaszów) nie 
przyszło do głowy. 


Włókniarz traktował to spotkanie 
jako jedyną w swoim rodzaju oka 
zję do przeprowadzenia generalnej 
próby młodych graczy. Decyzja tre 
nera Radwańskiego była słuszna — 
skład zmieniano wielokrotnie przesu 
wając zawodników z pozycji Da por 
zycję, Szukano nowych koncepcji 1 
zdaje się, że nie na próżno. Przebieg 
gry i końcowy jej wynik dowiódł, 
że młodzi piłkarze Włókniarza spi- 
sali się, jeśli nie lepiej, to na pew- 
no nie gorzej, niż ich starsi koledzy 
o znanych nazwiskach. Do młodzie 
ży doskonale dostroił się Pietrzak 
w roli napastnika. Dobrze zagrał 
Szczurzyński. który obronił nadspo 
dziewanie kilka niebezpiecznych 
strzałów oraz Stusio. Nieznaczną 
poprawę wykazał Miller. 

Unia grała w składzie: Skromny 
— Bartyla, Bomba — Suszczyk, Ce- 
bula, Wieczorek — Sobe, Tram- 
pisz, Alszer, Krasówka, Wiśniew- 
ski. Początkowo Unia grała lepiej 
i w 4 min. Krasówka zdobył bram- 
kę. Jest w tym nieco winy Szczu- 
rzyńskiego, gdyż strzał mógł być 0- 
broniony. Druga bramka dla Unii 
padła w 26 min. Zdobył ją Alszer. 
Do przerwy wynik ustalił Szymbor 
ski, wykorzystując podanie Pietrza 
ka. 

Po pavzie już w 3 min. padła dru 
ga bramka dla Włókniarza w zamię 
szaniu podbramkowym. To zdopin- 
gowało Unię, która na dobre 20 mi 
nut opanowała boisko i ustawicznie 
zagrażała bramce łodzian. Stopnio- 
wo napór ten osłabł i pozostałe mi 
nutv upłynęły na równej grze. 

W Unii podobał się atak, zwłasz- 
cza Krasówka, Trampisz, Wiśniew- 
ski oraz Cebula w roli środkowego 
pomocnika. Sędziował Spychalski. 


Clark już szykuje maszynę 


Kolarze angielscy 


wezmą udział w V Wyścigu Pokoju 


Komitet Organizacyjny V Międzv- 
narodowego  Kolarskiego Wyścigu 
Pokoju otrzymał od Brytyjskiej Li- 
gi Kolarskiej (BLRC) list, w któ- 
rym kierownictwo 
Ligi przyjmuje za- 
proszenie do wzię- 
cia udziału w Wyś- 
cigu Warszawa — 
Berlin — Praga. 

Sekretarz BLRC 
— Ralph Jones wyrażu w imieniu 
kierownictwa organizacji oraz za- 
wodników radość z otrzymanego za 
proszenia i, stwierdza, że kolarze an- 
gielscy, wśród których znajduje się 


| 
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znany u nas z wyścigu Dookoła Pol- 
ski w roku 1949 Clark — który wów 
czas wygrał dwa etapy — przygo- 
towują się już obecnie do tegorocz- 
nego wyścigu p 
Kończąc swój list — Jones pisze o 
Wyścigu Pokoju: „Tego rodzaju wy 
darzenia sportowe przyczynią się nie 
wątpliwie na terenie międzynaro- 
dowym do utrzymania dobrych sto- 
sunków w Świecie sportowym, jak 
również prowadzą do lepszego, wza 
jemnego zrozumienia między naro- 
dami i do utrzymania tego, co jest dla 
nas wszystkich najważniejsze — 


pokoju”. A 


Rekord Polski 


na 500 metrów 
pobiła Potapowicz (Sfal) 


Na ogólnopolskich mistrzostwach 
ZS Stal w jeździe szybkiej na lo- 
dzie mistrzyni Polski Potapowicz 
(Stal Elbląg) pobiła na dystansie 
500 m rekord Polski, uzyskując 
czas 54,7 sek., ti. o 0,2 sek. lepiej od 
dotychczasowego rekordu. 

Potąpowicz wygrała również zde- 
cydowanie biegi na 1000 i 1500 m. 


W konkurencji mężczyzn zwycię< 
żył Matuszewski z Elbląga. 

Drużynowo zdecydowane zwycię- 
stwo odnieśli łyżwiarze elbląskiej 
Stali. 


W zaspach śnieżnych 
grzęźli motorzyści 


na raidzie Unii (Łódź) 


W ubiegłą niedzielę sekcja moto« 
rowa ZKS „Unia“ — Łódź zorgani- 
zowała raid szosowo - terenowy, za 
liczony do mistrzostw okręgu. 

"Trasa raidu: 
Łódź — Jeżów 
— Brzeziny — 
Łódź wynosiła 
101 km. Start 
nastąpił o godz. 
9.30 z punktu 
przy  skrzyżo= 
waniu ulic Piotrkowskiej 1 Jaracza, 

Warunki atmosferyczne sprawiły, 
że na starcie spośród 70 zgłoszo= 
nych, stawiło się tylko 28 zawodni- 
ków. Ciężka trasa, a szczególnie za 
spy śnieżne były przyczyną, że raid 
ukończyło tylko 18 zawodników. 

W ogólnej klasyfikacji zwyciężył 
kol. Kowalczyk Mieczysław (Budo= 
wlani — Łódź) 0 punktów karnych 
przed Fiszerem Jerzym (Budowlani) 
— 3 punkty karne i Szymańskim 
Zbigniewem (Ogniwo — Łódź) — 6 
punktów: karnych. 


Na piya siaiarh 
znów padły rekordy Polski 


W czasie meczu pływackiego AZS 


(Wrocław) — Ogniwo (Legnica), 
wygranego , przez AZS  101:55, 
Petrusewicz, realizując „zobowią- 


zania podjęte dla uczczenia 60 rocz 
nicy urodzin Prezydenta Bolesława 
Bieruta i Święta 1 Maja, ustanowił 
nowy rekord Polski na 200 m st, 
klas., uzyskując czas 2'46.4. Poprzed 
ni rekord należał do Dobrowolskie- 
go i był o 0,3 sek. gorszy. + 

Drugi rekord Polski ustandbwiła 
sztafeta Ogniwa (Wrocław) na dy- 
stansie 4x100 m st. grzbiet w skła- 
dzie: Kędzia, Rybacki, Buczkowski, 
zongaa, uzyskując wynik 
5:185, 


Siedem bramek 
wbiła Gwardia (Łódź) 


gwardzistom Kalisza 


Piłkarze Gwardii łódzkiej zabra= 
li się na dobre do pracy i z tygod- 
nia na tydzień czynią wyraźne po- 
stepy. Widocznym tego dowodem 
jest ostatnio rozegrane spotkanie w 
Kaliszu, gdzie pokonali tamtejszą 
Gwardię w stosunku 7:1 (4:1), 

Bramki dla łodzian uzyskali: O- 
chrym 3, Korpalski 2, Pankowski 1 
i jedna samobójcza. Specjalnie do- 
brze grali w tych zawodach: O- 
chrym, Bassi, Błaszczyk oraz bram- 
karz Dziewiński. 


Na bo'skach piłkarstich 


Ligowe drużyny piłkarskie wykorzy* 
staty ostatnią niedzielę przed roznó- 
częciem spotkań mistrzowskich na ro- 
zgranie treningowych spotkań towa- 
rzyskich, 

W SOSNOWCU warszawski Kolejarz 

pokonał miejscową 
Stal 4:3 (451). 

pierwszej połowie 
meczu gra stała na 


AN) dobrym noziomie. 
JO Bo arma Eor 
z lejarze zawiedli 
è Bondycyjnie, co 
ty pozwoliło. gospo- 
b darzom na nawiąe 
zanie  równorzęd” 

- nej gry. 

Bramki dla zwycięzców zdobyli: Po- 
plotek i Wesołowski — po 2, dia StA- 
Il — Szymura, Krężel 1 Macuga. 

W GDAŃSKU mecz miejscowych 


drużyn Budowlanych i Kolejarza za- 
kończył się zwycięstwem Budowlanych 
5:1 (1:0). 

W ZABRZU krakowskie Ogniwo prze 
grała z Górnikiem 4:5 (1:3), a Unia 
(Chorzów) pokonała Stal 5:2" (2:0). 

W CHORZOWIE Budowlani przegra- 


U ze Stalą (Łagiewniki) (0:0), wys 
kazując duże braki treningowe. 
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